
KURYER LITEWSKI
w W ilnie lve Środę dnia 8 Maja v. s. 1829 Roku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Sankt-Petersburg dnia 28 kw ietnia .
(z Gazety Sanktpetersbnrskiey).

D. 25 t. m. o godzinie lo te y  zrana N ayja- 
ŚNtRYSi P aństw o , C esarz J egomość i C esarzowa J ey-  
jyiość, rów  nie, jako i I ch C esarskie  W ysokości, 
.Następca  i W i e l k i  X iąze M ichał P a w ł o w i c z , 
raczy li  opuścić  Carskie-Stelo  i udać  się w  da l­
szy podróż, a I ch C esarskie  W ysokości W i e l k ie  
XijgżŃiGZKi, po odjezdzie N ayjaśnibyszych S woich 
R ohziców, tegoż dn ia ,  w  godzinę  p o p o łu d n iu ,  r a ­
czy ły  p o w ró c ić  do s to licy  w pożądanym  stanie  
zdrow ia.

(Journal  de S t .  Pe tersbourg).
— Przez rozkaz dzienny, pod dniem 20 tera- 

źnieyszego miesiąca jenerał me jor, Tym o/iejew  iszy, 
naznaczony nac elnikiem i2 teyedy wizyi pieszey, na 
mieysce jenerała porucznika, Zetluch ina  Igo, któ­
ry  naznaczony naczelnikiem c*łey piechoty od- 
wodowey 2go Woyska, pod naczelnictwem jene­
rała porucznika Hrabiego W itta  igo.

__ Przez rozkaz dzienny pod dniem 2З k wie­
tnia, jenerał major JMichayłowski-JJanilewski, l i-  
czący się po armii , naznaczony dowódzcą 2giey 
brygady 4tey dywizyi pieszey» na mieysce jene­
rał majora, Triszatnego  , który się ma liczyć po 
kawaler у i.

R o d o a  s t a n u ,  Gewlig, dyrektor kancella- 
ryi departamentu handlu zewnętrznego, mianowa­
ny wice-gubernatorem astrachańskim.

— Radca stanu, Jakubowski, dyrektor lom­
bardu sanktpetersburskiego, wyniesiony na rze­
czywistego radcę stanu.

— Radca s tanu , U w arow , radca kantoru 
stąyni dworu, na własną prośbę otrzymał odstawkę.

— Przy minisłeryum spraw wewnętrznych 
w S. Petersburgu, założony został instytut języka 
kałmuckiego; będzie się w nim uczyło pięciu mło­
dych Kałmuków i dziesięcu młodych Rossyan, któ­
rzy wyydą z instytutu w rangach oficerskich. Dy- 
reitcya instytutu powierzona jest doktorowi 
Szmit', nauczycielami są: assesor kollegialny Łebie- 
diew, translator w kollegium spraw zewnętrznych 
i jeden Helong czyli Lama kałmucki.

— Żegluga w porcie taganrogskim rozpoczę­
ła się w tym roku d. 9 t. m.

S ta tu t Orderu  s . Anny. (Ciąg I llc i.)
20. Pod oficerowie i szeregowi, którzy za­

służyli na znak odznaczenia im właściwego, otrzy­
mują pensyą równą tey płacy , którą pobierali 
zostając w służbie , przy samem nagradzaniu ich 
pomienionym dystynkcyi znakiem, t ak,  iż służąc, 
otrzymują tę pensyą w dodatku do swojey płacy, 
po wysłużeniu zaś ustanowionych lat ,  zatrzymują 
i w odstawce, do śmierci, gdziekoiwiekby się znay- 
dowali.

21. Potrzebną na wypłatę tych dochodow 
komandorskich summę Kap i la orderow rossyy- 
skich otrzymuje z Podskarbstwa Państwa , a na 
rozdawanie pensyy niższym rangom , podług zna­
ków dystynkcyi ś. A nny , na mocy ukazu 4 pa­
ździernika 1798 roku , ma Kapituła oddzielać co­
rocznie po 5o tysięcy rubli z su mm komandorskich 
przeznaczonych na uczynki miłosierne.

j. Jeżeli się zdarzy tylu kawalerów, fe prze­
gna r ,.u.oy do rozdania summy niższym z nich nie 
będzie wystarczało 5 wtedy młodsi kawalerowie, 
będą należność swoję otrzymywali tylko wówczas, 
kiedy w liczbie komandorów i pensyonarzów znay- 
dzie się wakans , i wchodzą do pobierania podług 
starszeństwa włożenia orderu, nie mieszając klassy 
z klassą , lecz na każdą kiassę osobno.

25. Te pieniężne kawalerom nagrody mają 
być wydawane każdemu do śm ierc i, chociażby 
który z nich szczególną nawet pobierał płacę, a 
po wzięciu odstaw ki chociażby i miał pensyą do­
ży wotnią.

24. Takoż N a y m i ł o ś c i w i e y  P o s t a ­
n a w i a m y ,  iżby, po śmierci każdego żonatego 
kawalera, pobierającego dochod komandorski lub 
pensyą, jeszcze jeden rok wdowa zmarłego pobie­
rała jego pensyą.

20. Hikt w osobie swojey nie może zjedno­
czyć dwóch komandorstw 1 dla tego, jeżeli kto, 
będąc kawalerem 4 klassy, otrzyma znaki 3 klassy, 
taki zostawuje swe komandorstwo na rzecz nastę­
pującego po sobie kawalera , toż rozumie się i o 
dalszych klassach.

26. Oznaczoney liczby pensyonarzów w licz­
bie wojowników rang niższych, którzy zasłużyli 
nagrodę znaku dystynkcyi ś. Anny , nie zamierza 
s ię , gdyż ona powinna być proporcjonalną do 
wytnaczoney na ten przedmiot summy.

27. Pierwszeństwo prawa na otrzymywanie 
z tey summy pensyi, mają niższe rangi wedle s tar­
szeństwa udarowania ich znakami, a dla zacho­
wania tego, ha mieysce ubyłych przez śmierć lub 
inne jakie zdarzenia pensyonarzów , umieszczają 
się przez Kapitułę niższe ran g i , a kolei NNrów, 
które u siebie mają na znakach.

28. Po śmierci każdego żonatego pensyonarza, 
wdowa jego otrzymuje pensyą jeszcze rok jeden.

29 Jeżeli kto z rang niższych, pobierających 
pensyą га znak dystynkcyi ś. Anny, dosłużywszy 
się rangi ober-oficerskiey, będzie nagrodzony 
orderem tegoż nazwania 4 łub 5 klassy , taki, na 
osnowie ukazu 26 kwietnia 1808 roku danego K a­
pitule , powinien złożyć z siebie ten znak odzna­
czenia cla przesłania do Kapituły i pozbawia 
się juz wypłaoaney mu za ten znak pensyi , p o ­
nieważ, wedle prawa starszeństwa mianowania go 
kawalerem tego orderu , mole postąpić na wa- 
kaus do otrzymania naznaczoney dlań pensyi.

50. Ułożenie spisów zaszczyconych orde­
rami ś. Anny , rozsyłanie ,ich przy dyplomatach 
podług przynależności , równie jako i całe odby­
wanie sp raw , tyczących się tego orderu , a w 
szczególności, rozpatrzenie przedstawień o nagro­
dzenie tym orderem , za odznaczającą się służbę, 
sztabs i ober - oficerów i zostających w klassach 
urzędników , oraz znakami odznaczenia tegoż o r­
deru , za dwudziesto-letnią służbę nieskazitelną 
niższych rang, wkłada się na Kapitułę orderow 
rossyyskich.

51. Dla wypełnienia tego obowiązku, ma być 
przy Kapitule osobna expedycya , pod zarządem 
Mistrza obrzędów tego orderu , k tó r y , na osno­
wie N a y w y ż e y  potwierdzonego w roku 1797 
przełożenia byłego wtedy Jenerał-Prokurora, na­
leży do liczby Urzędników K a p i tu ły , a przeto 
jest jey członkiem,



32. Przy te у expedycyi nacznacza się osobny 
sekretarz i potrzebna liczba urzędników kancei- 
laryynych , o których Kapituła ma przedstawić 
etat na N a s z e  potwierdzenie; obowiązek zaś/Se- 
kretarza pełni będący podług Statutu ogólnego ka­
walerskiego Zakonu tegoż Zakonu Sekretarz.

53. Dystynkcją orderu ś. Anny zaszczyceni 
być m ają , prócz osób, których zasługi N a m  
osobiście będą wiadome, podług przesłanych do 
Kapitu ły  orderow rossyyskich o odznaczeniu U- 
rzędników opisow : i dla tego Ministrowie oraz 
Główni Zwierzchnicy nad wydziałamiZarząduPań- 
stwa mają przesyłać do Kapituły przed i dniem 
miesiąca października, każdego roku , takowe o- 
pisy o Urzędnikach pod ich wiedzą zostających, 
k tó rz y , podług urządzeń tego Statutu , odznaczyli 
śię w  przeciągu roku, dołączając przy tem zupełne 
o ich służbie formularze i postrzegając ze wszelką, 
jak można , ścisłością prawidła , postanowione na 
zaszczycenie przedstawionych , ze wszelką za ich 
wierność odpowiedzialnością.

34. Każdemu Urzędnikowi, mającemu prawo 
do tey nagrody, chociażby nawet wyszedł zesłuz- 
by, dozwala się przez tę Zwierzchność, która go 
uwolniła od mieysca ostatniey służby, prosić m 
nagrodzenie go orderem ś. Anny, a z tem razem 
przedstawiać ^poświadczony opis formularny i atte- 
stat od Zwierzchności jemu wydane, jako też świa­
dectwo Gubernatora cywilnego i Marszałka szla­
checkiego o dobrem jego sprawowaniu się w cza­
sie odstawki.

35. Przedstawiane od Zwierzchności o zasłu­
gujących na otrzymanie orderu ś. Anny spisy, 
wchodząc do Kapituły, oddają się do ustanowio- 
ney przy niey expedycyi tego orderu , która je 
rozpatruje i zasługę Urzędników za ich czyny 
zgadza z postanowieniami tego s ta tu tu , oraz w 
zdarzeniu potrzebnych informacyy, sama odbywa 
korrespondencyą z tą Zwierzchnością, do którey 
to może należ A x

Przy rozpatrywaniu tych ppisow, ma się 
przestrzegać:

1) Czy szczegółowie opisany jest czyn, dający 
przyczynę umieścić kogo w spisie.

2) Czy zebrane są dowody na przekonanie 
o tym czynie.

3) Wyszukanie, azali nie ma niedostateczno­
ści w dowodach.

56. Rozpatrzone tym sposobem przez ехрѳ- 
dycyą spisy i opisy formularne, sprawdzają się 
przez kapitułę orderow rossyyskich we wszyst­
k ich  częściach^ a seczególniey co do czyuow i za­
sług, za które są przedstawieni.

Зу. Spisy o zaszczyconych przez kapitułę 
chowają się w gotowości do dalszego o nich po­
stąpienia,

38. Dla orderu ś. Anny* podobnie ustano*» 
wieniu dla orderu ś. Równego z Apostołami Kią* 
żęcia Włodzimierza, U s t a n a w i a m y  Radę, 
k tóra ma bydź ze wszystkich kawalerów tego or­
deru» osobiście w Stolicy N a s  z e  у znajdujących 
się, i zbierać s ię , podług naznaczenia Kanclerza 
orderow rossyyskich, w miesiącu grudniu, każdego 
roku.

39. W  Radzie prezy^luje starszy kawaler tego 
orderu.

40. Przed czasem zebrania się Rady, K api­
tuła orderow rossyyskich, mając na pogotowiu 
spisy o Urzędnikach, którzy zasłużyli na otrzyma­
nie orderu ś. Anny, a) urządza dla Rady kance- 
laryą z Urzędników kancellaryi expedycyi, dla 
orderu tego ustanowioney > pod zwierzchnictwem 

^Mistrza ceremoniy nią zawiadującego, i który ma 
bydź zarządzającym wszystkiemi sprawami tey 
czasowey kancellaryi; b) podług rozrządzenia K an­
clerza, przystępuje do zwołania Rady.

41. Rada obowiązana jest rozpatrywać ,ze 
wszelką, jak możno starannością, przysłane do 
niey, wedle tego ustanowienia, od Kapituły orde­
row  rossyyskich spisy, i o tych, których uzna, 
iż zasłużyli na order ś. Anny, na osnowie tego urzą­
dzenia, do głosowania przystępuje; potem, zrobiw. 
szy ogólny s p i s , przez nie godnymi uznanych,

przeż swego prezydenta podawać N a m ,  za pod« 
piseru wszystkich kawalerów, którzy byli na zoro« 
imukeniu. J J °

42. Po zwróceniu od N a s  tych spisów do 
Rady, z naznaczeniem zaszczyconych przez N a s 
prezydent Rady przesyła je do Kapituły Orderów 
rossyyskich i zamyka Radę.

43. Kapituła orderow rossyyskich, otrzy­
mawszy te spisy, za pośrednictwem expedycyi dla 
tego orderu urządzonej , ezyni rozporządzenie 
względem rozesłam* znaków orderowych i dyplo­
matów, podług należytości, do zwierzchnictw, od 
których przedstawieni byli urzędnicy do nagrody, 
1 takich urzędników, zaszczyconych tym orderem 
wniesienia do spisów, tego orderu.

Każda klassa tego orderu ma osobny spis 
1 liczy swoich kawalerów co do starszeństwa od 
dnia mianowania, któremu kawalerowi pierwiey 
będzie dany order ; a jeżeli dwóch l.ib więcej 
w jednym dniu zasłuży go otrzymać, wtedy star- 
szenstwo uważać trzeba podług rang.

45. Orderowi ś. Anny dozwala się mieć swo-
ję pieczęć, do użycia w sprawach odnoszących się 
do tego orderu, jak w expedycyi i kapitule, tak 
rowme i w radzie, oraz dla przykładania pieczę, 
ci do dyplomatów. 8

46. Przy udarowemu orderem ś. A n n y , ka­
żdy kawaler, który go otrzymał, obowiązany jest, 
wedse istniejącego teraz postanowienia, wnosić do 
kapituły orderow rossyyskich na zakłady dobro- 
czynne, oraz na rzecz inwalidów ustanowioną i« 
ltisć pieniędzy, a mianowicie:

a) Za łażą klessę . . . . .  200 rubli. ‘
b) ЧЧ k l a s s ę ..................... 100 rubli.
c) L a 3cią klassę . . . . .  60 rubli.
d) Za 4ц  klassę . . . . .  5o rubli.
47). Od kawalerów, tego orderu stanu woy-

ekowego , 'klasay agiey, Зсіеу i 4tey , pieniędzy 
ty^h nie uzyskiwać zgoła* lecz potrącać z pensyy, 
kiedy ora weydą do kompletu. Zagraniczni zaś 
urzędnicy nazawsze są uwolnieni od wnoszenia 
tych pieniędzy.

48. Summę, potrzebną ns przygotowanie zna- 
ków orderowyc h, dyplomatów- i statutów, kapitu- 
ła ma potrzebować z Podskarbstwa Państw a, w 
miarę potizeb/.

{Dokończenie nastąpi).

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
7? arszaw a dnia 10 maja .

(e Gazety Warszawskiey).
O b r z ą d  K o r o n a c j i  

N a y j a ś n i e y s z e g o  

N I K O Ł A J A  P I E R W S Z E G O ,
C esarza  W szech R ossyy, K róla  P olskiego . 

W  S to lic y  K ró le s tw a  w  W a rs z a w ie .

P r z y b y c i e ,
1.

e Nayjaśnieyszy C esarz i  K ról przed wjazden 
Swoim do miasta Swego Stołecznego W arszawy  
zatrzyma się w Ja b ło n n ie ; podczas pobytu N ay 
jasnieyszego  P ana tamże, wniyscia nie będą do 
zwolooe , tylko osobom, które,'bądź przez sw 
obowiązki, bądź z wyraźnego rozkazu powołani 
zostaną.

W ja zd  do W arszaw y,
2.

W  dniu przez N ayjaśnieyszbgo P ana do u 
roczystego J. С. K. Mości wjazdu do Stolicy ozna 
czonyzn , za znakiem dziewięciu wystrzałów ai 
matnych, odgłos dzwonów da się usłyszeć, woysi 
stanie w miejscach oznaczonych i osoby , któr 
składać mają Orszak , udadzą się na P ragę,

3.
Na chwilę przed przybyciem Nyjaśnieyszeę 

Cesarza i Króla , Orszak ustawiony będzie prz 
wjeździe do P ra g i  w porządku następującym: 

a) Kommendant Placu ze swym Sztabem. 
l>) Jeden dywizyon pułku jazdy Gwardyii 
e) F tirysr Dworu konno z iatu lokajami.



tl) Dwóch Mistrzów obrzędów konno z b ą k a ­
mi.

e) W ielki Mistrz obrzędów konno z laską.
f )  Kamerjunkrowie konno.
g) Szambelani konno.
h) Ministrowie w swoicfi pc jazdach.
i )  Jeden dywizyon pułku Jazdy Gwardyi. 
k) Nayjaśnieyszy Cesarz i Król konno,, mając

obok Siebie J. С. K . Mość Wielkiego 
Xięcia Następcę i Jego Cesarze wieżo w- 
ską M o ś ć  Wielkiego Xięcia M i c h a ł a .

W  nfejukiey odległości Minister Domu, W ie l­
ki Koniuszy, Jenerałowie Adjutanci i reszta 
świty woyskowey N. Cesarza i Króla.

1) Nayjaśnieysza Cesarzowa i Królowa w ka­
recie paradney ośmiokonney prowad^oney 
przez tyluż Stafierów, W ie lk i  Łowczy Hr. 
de M odene  konno przy drzwiach karety po 
prawey^ a Koniuszy Królestwa Polskiego 
także konno po lewey. Czterech Kozaków 
p o k o j o w y c h  iść będą z obu stron karety, 

щ) Dywizyon jednego z pułków Jazdy Gwaruyi.
n) Damy Dworu , które towarzyszyły N. Ge- 

sarzowey i Królowey w Jey podróży.
o) Dywizyon jednego z pułków Jazdy Gwardyi.

* 4.
Za przybyciem do P ra g i  przy wysiadaniu * 

karety , N. Cesarz i| K ró l będzie przyjęty przez 
Prezydenta i Municypalność Miasta W a rsza w y .

&•_ ., " c i
Gdy Jego Cesarsko-Królewska Mość wsiądzie 

na konia* i gdy Nayjnśnieysza Cesarzowa i K rólo­
wa przesiądzie się do karety paradney , Orszak 
postępować będzie, a Nayjaśnieysi Państwo i Ich  
dostoyna Familija, udadzą się ku Stolicy.

6 .

Skoro czoło Orszaku zbliży się do mostu, 
siedmdziesiąt i jeden wystrzałów aritiatnych ofcnay- 
mią przybycie Nayjaśnieyszego Pana.

7‘
Po przebyciu mostu orszak uda się przez u- 

licę Zakroczymską* Freta, Długą, Miodową, Staro- 
Senatorską , i grzez plac ZamkoWy.

Prżed drzwiami pierwszego Kościoła , znay- 
dującego się na przejeździe Nayjaśnieyszego Cesa­
rza i Króla, Nayjaśnieyszy Pan będzie przyymo- 
wany przez Arcy - Biskupa Warszawskiego , na 
czele Duchowieństwa Archi-Dyecezyi.

r 9*Za przybyciem do Zamku Nayjaśnieyszy Ce­
sarz i Król przyymowany będzie u dołu schodów 
prze?, osoby płci oboyga należąee do D w o ru , a 
które nie znaydowały si$ w Orszaku.

i d .
Główne Władze Królestwa zgromadzone Bę­

dą w Salach Zsroku.
i ł .

Przybycie Nayjaśnieyszego Państwa ogłoszo­
ne będzie przez sto i jeden wystrzałów z dział. 
Odgłos dzwonów trwać będzie dały dzień, a w 
wieczór miasto będzie oświecone.

1 2i
Nayjaśnieysi Państwo wraź z dostoyńą swą 

Rodziną i poprzedzeni Dworem , udadzą się do 
Kaplicy Greckiey w Zamku. Damy i Panny ho­
norowe oraz wszystkie Władze póydą za Nayjaśniey- 
szem Państwem.

i 5.
U drzwi Kaplicy Nayjaśnieysi Państwo przyy» 

mowani będą przez Duchowieństwo z Krzyżem i 
wodą święconą.

. . . ;  i 4 .
Po nabożeństwie Nayjaśnieysi Państwo uda­

dzą się do Swych appsrtamentów.
r 5;

Nazajutrz o godzinie , która będzie oznaczo- 
na , wyższe Duchowieństwo, Ministrowie, Senat, 
Posłowie i Deputowani z Województw, Woysko- 
wi. Dwór i wszystkie Władze główne, udadzą się 
do Zamku dla złożenia swych życzeń Nayiaśnieysze- 
faiii Państwu.

Dozwtilońe jest w domach położonych na uli­

cach. przez które Orszak przechodzić będzie, przy-, 
stroić okna kobiercami lub irinemi draperyarni.

Urządzenie Sali K oronacyjnej'.
W  S a l i , gdzie Seri&t miewa swe posiedzenia 

i naprzeciw mieysca, gdzie zwykle Tron stoi, w 
pęwneу odległości od głębi sali, wystawiony bę­
dzie Baldachim z ахатпи  karmazynowego, ozdo­
biony galonami , krepinami i kutasami złotemi: 
na wierzchu jego będą Cyfry Nayjaśnieyszego Ce­
sarza i Króla i strusie pióra.

Baldachim zawieszony będzie u sufitu n a 4ch 
sztabach żąlaznych, obwiedzionych axamitem i 
galonami złotemi.

Pod baldachimem będzie wzniesienie o dzie­
więciu gradusach, podzielone dwoma ustępami i 
otoczone z trzech stron balustradą pozłacaną, któ- 
rey końce przed Tronem , będą ozdobione H e r ­
bami Królestwa Polskiego.

W  środku Tronu, będzie'stopień również po­
kry ty  axamitem karmazynowym, na krzesło Nayja­
śnieyszego Cesarza i Króla: po prawey stronie b ę ­
dzie krzesło Nayjaśnieyszey Cesarzowey i Królo­
wey, na stopniu podobnież ozdobionym: po lewey 
stronie stać będzie stół pokryty axamitem karma­
zynowym z galonami złotemi, na Insygnia K oro- 
nacyi.

Po prawey stronie Tronu będzie wyniesienie* 
odpowiadające średniemu gradusowi, również po­
kry te  axamitem karmazynowym z galonami zło­
temi i otoczone balustradą wyzłacaną dla Człon­
ków Rodziny Cesarsko-Królewskiey.

Po lewey stronie Tronu będzie drugie w y ­
niesienie o trzech stopniach, pokryte suknem qzer- 
wonem, dla Ministrów i Rady Administracyyney.

W  środku Sali będzie Ołtarz , na którym stać 
będzie КгисуіІх.

Począwszy od prawey strony Tronu , aż tid 
drzwi, które mi Nayjaśnieyszy Cesarz i K ró l wcho­
dzić będzie do S a l i , i od tych drzwi aż dti lewey 
strony T r o n u , znaydować się będą Galerye w  
kształcie Amfiteatru, pokryte suknem częrwóneni 
lub kannazynowem , poza Tronem będą również 
Galeryjc w kształcie Amfiteatru.

Balustrada Galeryy, które otaczają Salę, bę­
dzie pokryta а х а т і і е т  karmazynowym , ozdobio­
nym galonami i krępinami złotemi, tudzież w  pe­
w nych odległościach naprzeinian Herbami K ró ­
lestwa i Cyfrą Nayjaśnieyszego Pana.

Oprócz siołu , który będzie na wyniesieniu 
Tronu, na którym będą Insygnia, będzie podobnyż 
Stół w sali po lewey stronie Trdnu.

Nadto ośm wezgłowiów, pokry tych  axamitem 
karmazynowym z galonami i kutasami złotemi , 
przygotowanych będzie na Insygnia Koronacyyne, 
i  dziewiąte wezgłowie, które zaymie Nayjaśnieysza 
Cesarzowa i Królowa w chwili, gdy Nayjaśnieyszy 
Cesarz i K ról przywdzieje Je y  łańcuch Orła Bia­
łego.

Obrząd Koronacji.
1.

Korony, Berło, K ula  ziemska i inne Insygnia 
Koronacyyne przywiezione będą z Petersburga  
przez Wielkiego Mistrza Obrzędów pod Strażą 
czterech Kawaler-Gardów aż do granicy Królestwa 
Polskiego , dokąd przybędzie Mistrz Obrzędów* 
Dworu Polskiego wraz z czterma Strzelcami Kon- 
ney Gwardyi naprzeciw tychże Insygniów, które 
przewiezione będą do W arszaw y  i złożone w Zam­
ku Królewskim w Sali Tronowey*

2 .
Obrząd Koronacyi, którego dzień został ozna­

czony, będzie uroczyście ogłaszany w różnych czę­
ściach Miasta przez trzy dni po sobie idące.

Jeden Je n e ra ł ,  dwóch Mistrzów obrzędów* 
dwóch H eroldów , oraz dwóch Sekretarzy K an- 
cełlaryi S ena tu , wszyscy konno , niemniey dwa 
szwadrony Gwardyi, zebrać się mają przed Pała­
cem Jego Cesarzewiczowskiey Mości Wielkiegd 
Xięcia Cesarz kwiczą, akąd udadzą się ceremonial­
nie na pląc Króla Zygmunta naprzecify Zamkii 
Królewskiego w porządku następującym:

Naprzód Jenerał, za nim Trębacze, dwóch H e ­
roldów, dway Mistrze obrzędów, dway Sekretarze

(3 )
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Kancellaryi Senatu, dwa Szwadrony, Mastalerze. 
Gdy W oysko uszykuje się , wszyscy słaną przed 
szeregiem; za znakiem danym przez Trębaczy, jedep. 
z Sekretarzy Kancellaryi Senatu odczyta głośno na­
stępującą proklamacyą:

„Nasz Naydostoynieyszy, Naywyzszy i Nay- 
potężnieyszy Pan, NIKOLAY Pierwszy , Cesarz 
W szech Rossyy i K ró l Polski, raczył rozkęzać, aby 
Koronacya Jego, jako Króla Polskiego, z pomocą 
Wszechmocnego BOGA nastąpiła dnia maja da­
jąc udział w tym Królewskim obrzędzie Swojey 
Dostoyney Małżonce Nayjaśnieyszey Ćesarzowey i 
Królówey Jey  Mości. Ten Akt uroczysty ogłasza 
się wszystkim wiernym poddanym, aby w dniu tym 
szczęśliwym z podwojoną żarliwością błagali K ró ­
la Królów o zlanie wszechmocności swojey , łask 
swych i błogosławieństw na Panowanie J. C. Kró- 
lewskiey Mości, i o utrzymanie w ciągu tegoż Pa­
nowania pokoju i spokoyności na Chwałę Jego 
Świętego Imienia i na niezachwianą pomyślność 
Królestwa^6

Po odczytaniu tego , Heroldowie rozrzucą o- 
becnym pomienioną proklamacyą; po czem Jenerał 
oddali się. Orszak podzieli się na dwie równe czę­
ści, każda z nich z jednym Mistrzem obrzędów, z 
jednym Heroldem , jednym Sekretarzem Kancel­
laryi Senatu i jednym Szwadronem jazdy Gwardyi, 
przejeżdżać będą po mieście , zatrzymując się na 
placach publicznych dla odczytania proklamacji.

W  wilią dnia oznaczonego na Koronacją, od­
śpiewane będą Nieszpory we wszyttkieh Kościo­
łach Stolicy, następnie śpiewane będzie Te JJeurn 
dziękczynienia.

W  dzień K oronacji  za danym znakiem przez 
dwadzieścia jeden wystrzałów z dział. Osoby ma­
jące assystować Koronacyi zgromadzą się w Zamku.

O godzinie Ozdoby Koronacyjne będą 
przeniesione w processyi do Kościoła S. Jana przez 
osoby na to wyznaczone w następującym porządku:

Oddział Jazdy Gwardyi pieszo pod dowódz­
twem Officera.

Dwóch Heroldów'.
Dwóch Mistrzów Obrzędów.
Order Orła Białego.
Pieczęc' Królestwa.
Chorągiew.
Miecz.
Płaszcz Królewski.
Kuła ziemska.
Berło.
Korona.
W ie lk i  Mistrz Obrzędów.
Oddział Jazdy Gwardyi pieszo pod dowódz­

twem Officera.
Wszystkie W ładze mające bydź obecnemi 

Koronacyi.
Oddziały Gwardyi zatrzymają się przed Ko­

ściołem S. Jana.
Insygnia przyjmowane będą u drzwi Kościo­

ła przez Prymasa na czele Duchowieństwa in Pon- 
tificalibus.

Insygnia te złożone będą na stole axamitnym 
karmazynowym z galonami złotemi przykrytym na 
to przygotowanym.

Prymas odśpiewa Mszą S. Ducha, poczerń I n ­
sygnia zostaną poświęcone i odniesione tym sa­
mym porządkiem do Zamku, tam zaś złożone w Sali 
Tronowej-

Duchowieństwo poprzedziwszy Orszak uda się 
do Sali K oronacy jne j  ze wszystkiemi Władzami 
znajdować się tam mającemu

5.
O godzinie Najjaśniejszy Cesarz i K ról 

Jmć, ozdobiony orderem Orła białego, uda się do 
Sali T ronow ej z Najjaśniejszą Cesarzową i K ró ­
lową, mającą Koronę nagłowie i w płaszczu. N a j ­
jaśniejsi Państwo zasiądą na Tronie, obok które­
go po lewey ręce Ioaignia Koronacyjne złożone 

na stole na to przygotowanym.
Za danym rozkazem przez Najjaśniejszego 

Cesarza i Króla Wielkiemu Mistrzowi Obrzędów, 
Orszak ruszy w następującym porządku;

a) Oddział jażdy gwardyi pieszo z dwoma 
Officerami (oddział ten zatrzyma się w 
pokoju przed Salą Koronacyi).

b) Jeden Mistrz Obrzędów.
c) Kamerjunkrowie.
d) Szamhelani.
e) Urzędnicy Dworu.
1) Wielcy Urzędnicy Dworu.
g) Ministrowie i Biida Administracyjna.
h) Dwóch Heroldów.
i) Dwóch Mistrzów Obrzędów.
k) Insygnia.

Order Orła białego, niesiony przez jednego 
kawalera tego orderu w assystencyi dwóch kawa­
lerów orderu, ś. Stanisława.

Pieczęć Królestwa niesiona przez Ministra 
Sekretarza Stanu z dwoma assystentami.

Chorągiew Królestwa niesiona przez jene­
rała lub Kasztelana z dwoma assystentami.

Miecz Królewski niesiony przez Jenerała lub 
Kasztelana z dwoma assystentami , którzy nieść 
będą na poduszce pochwę tegoż Miecza.

Płaszcz Królewski niesiony przez dwóch 
Kasztelanów na dwóch poduszkach z czterema 
assystentami.

Kula Ziemska niesiona przez jednego W oje­
wodę z dwoma assysieniami.

Berło niesione przez jednego Wojewrodę z 
dwoma assystentami.

Korona niesiona przez Prezeaa Senatu z dwo­
ma assystentami.

l) W ielki Mistrz Obrzędów.
ш) Oddział jazdy gwardyi pieszo z oficerem.
n) Najjaśniejszy Cesarz i Król z dwoma 

Assystentami, w pewney odległości, Mi­
nister Jego Domu, Jenerał-Adjutant służ- • 
bowy, oraz dowódca pułku gwardyi strzel- 
ców konnych z wydobytą szpadą w ręku.

o) Najjaśniejsza Cesarzowa i Królowa ze 
Swemi Assystentami. Ogon płaszcza nie­
siony bydź ma przez sześciu Szambelanów 
i jednego z W ielkich Urzędników.

p) Członkowie Familii C esarsko-K rólew ­
skiej.

q) Damy Dworu.
r) Służba W ojskow a Jego Cesarsko-Królew­

skiej Mości.
s) Nakoniec jeden oddział jazdy gwardyi 

pieszo z oficerem.
6.

Sledmdziesiąt i jeden xvystrzałów z dział 
oznaytni wyjście Najjaśniejszego Pana z Sali T ro ­
now ej do Sali Koronacyyney.

7.
Duchowieństwo czekać będzie przy drzwiach 

sali na przybycie Najjaśniejszych Państwa, a po­
dawszy Im wodę święconą , poprzedzać będzie 
Najjaśniejszego Cesarza i Króla do Sali, i za­
trzyma się przy Ołtarzu tam przygotowanym.

8.
Po wejściu do sali koronacyyney, Insygnia 

złożone będą na stole do tego przeznaczonym. 
Urzędnicy, którzy je nieśli, staną w porządku ni­
że j  przepisanym a Assystenci zeydą schodami bo- 
cznemi dla zajęcia m ie jsc ,  jakie im wyznaczone 
będą. Najjaśniejszy Cesarz i Król zajmie m ie j ­
sce na Tronie. Po praw ej Jego ręce będzie 
Nayjaśnieysza Cesarzowa i Królowa, a po lewey 
stół z Insigniami.

9 .
Familia Cesarsko-Królewska zabierze m iej­

sce na wzniesieniu dla niey przygotowanem.
10.

Assystenci Najjaśniejszego Cesarza i Króla 
znajdować się będą po Jego lewey ręce, niemniej 
Minister Jego Domu, Jenerał-Adjutant Służbowy, 
dowódca pułku strzelców gwardyi konney, z wy­
dobytą szpadą ; assystenci Nayjaśnieyszey Cesa­
rzowej i K rólow ej znajdować się mają po pra­
w ej ręce ; za krzesłem Najjaśniejszego Cesarza 1 
Króla, Urzędnik W ielki Dygnitarz Dworu, jako 
też ośmiu Szambelanów wyznaczonych do unosze­
nia końca płaszcza Jego Cesarsko-Królewskiej 
Mości; za krzesłem Nayjaśnieyszey Ćesarzowey 1
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Królowey, jeden Urzędnik W ielk i Dygnitarz Dwo­
ru, tudjież sześciu Szanihełanów wyznaczonych 
do utrzymywania ogona J -y płaszcza. Na przo- 
dzie Tronu po prawe у ręce znaydować się będzie 
Prezes Senatu, iitóęy niósł Koronę, po lewey W o ­
jewoda, który ПІ08І Berło ; na stopniach Tronu, 
znaydujących się pomiędzy wielkipi odstępem i 
pierwszym odstępem oddzielającym gradusy po 
prawey ręce, stać będzie Wojewoda, który niósł 
Kulę Ziemską: po iowey zaśdway Kesztelani, któ­
rzy nieśli płaszczy na pierwszym odstępie stać ma 
dwóch Kapitanów pułku strzelców konney gwar- 
dyij jeden po prawey, drugi po lewe у ręce z do­
bytym pałtiszem} na stopniach między pierwszym 
a drugim odstępem po prawey tęce stać ma Je­
nerał lub Kasztelan niosący miecz; po lewey Je ­
nerał lub Kasztelan trzymający chorągiew; na dru­
gim odstępie po prawey r ę c e , stać ma Minister 
Sekretarz Stanu , który niósł pieczęć: po lewey, 
Kawaler Orderu Orła Białego, który niósł łańcuch 
te<r0 orderu: we środku stać będzie W ie lk i  Mistrz 
obrzędów: na ostetnich stopniach dwóch oficerów 
pułku strzelców konnych gw ardy i , jeden na le­
wym, a drugi na prawym  ręku z dobytym pała­
szem: przy stopniach Tronu dwóch Mistrzów 
obrzędów; da)ey dwóch Heroldów z swomi Buła­
w am i; Ministrowie i Rada Administracyjna na 
wzniesieniu dla nich przygotowanem: u a sto­
pniach od strony Nayjaśnieyszego Cesarza i Króla 
służba Jego woyskowa ; od strony N. Ges&rzo- 
wey, również na stopniach, dwór.

Skoro Nayjaśnieyszy Cesarz i Król mieysce 
swe za у mi e i skoro wszyscy się uszykują, Jego 
Cesarsko - Królewska Mość da znak Prymasowi, 
który się dó Nayjaśnieyszego Pana zbliży i od­
mówi m o d l i tw ę w z y w a ją c ą  Błogosławieństwa 
Niebios na Nayjaśnieyszego Cąssrza i Króla.

Po tey modlitwie, mówiąc w Im ię  Ojca, S y ­
na i D ucha S . Prymas poda płaszcz Królewski, 
który Nayjaśnieyszy Pan przywdzieje.

Nayjaśnieyszy Cesarz i K ró l JMość zażąda 
Korony. Urzędnik który ją niósł, weźmie ją ze 
stołu i odda Prymasowi , który ją poda Nayja- 
śnieyszemu Panu na węzgłowiu, mówiąc w Im ię
0  у  ca, Syna  i Ducha S.

Cesarz i Król włoży ją na głowę. Wtenczas 
Prymas poda Л. С. K, Mości na wezgłowiu łań ­
cuch orderu Orła Białego. Jego Cesarsko-Kró­
lewska Mość wezwie do Siebie Nayjaśnieyazą Ce­
sarzową i Królową, i włoży na Nią łańcuch wspo­
mniany, który dwie Damy Honorowe przypną do 
płaszcza. Naylaśnieyszy Cesarz i Król zażąda B er­
ła i Kuli Ziemskie у , które Mu Prymas poda mó­
wiąc w Im ię  Oyca, Syna  i Ducha S. Poczem 
Prymas po trzykroć zawoła F iva t I le x  in  ae- 
ternum .

W  tey samey chwili uderzą we dzwony po 
wszystkich kościołach i dadzą 101 razy ognia 
z dział. Duchowieństwo, jako też i obecni złożą 
swe powinszowania Nayjaśnieyszemu Panu trzema 
gtębokieroi pokłonami.\

Natychmiast potem i skoro odgłos dzwonów
1 huk z dział ustanie, Nayjaśnieyszy Cesarz i Kroi 
Jmć, złożywszy Berło i Kulę ziemską w ręce 
osób, które je niosły, poklękuie i odczyta głośno 
e xiążki podaney Mu przez Ministra W yznań 
BeligiynYcIi następującą modlitwę.

„..Boże wszechmocny! .Boże Oyców M oich! 
K rólu  Królów! T y , któryś świat stw orzył Doskiem  
'Dwóm słowem; którego nieskończona mądrość li­
tw or ży ła  człowieka dla rządzenia światem  iv dro­
d ie  praw dy , powołoieśi mnie na Króla i Sędzie­
go walecznego narodu Dolskiego. Uznaję z ś.wię- 
tobliwem uszanowaniem skutki n iebieskiej Twey 
dobroci na mnie, i składając Ci dzięki za Twe 
dobrodziej siwa., korzę się oraz przed  Boski ni M a ­
je s ta te m  Twoim, B acz D anie M óy i Boże M óy! 
oświecać kroki moje w tym  n a y  w yższym  zawo­

dzie, i  kierować czynam i mojemi dla spełnienia  
tego wysokiego powołania. N iech mądrość> która  
Tw ćy tron otacza będzie ze mną: opuść ją  z N ie ­
bios, abym prze ję ty  został wolą Tw ą P ańską i  
prawdą Twoich przykazań . N iech serce moje w 
Twe/n będzie r ę k u , i  abym  zdołał panować diet 
szczęścia moich ludów i dla chw ały Twego Świę­
tego Im ienia , stosownie do ustaw y K e n sty tu cyy - 
ne,y, n a d a n e j p rzez  M ego Dostojnego P o p rze ­
dnika i ju ż  przezem nie zaprzysiężonej. s lbym  
nie lękał się stanąć p rzed  Dwojeni Obliczem w  
dzień Sądu ostatecznego, przez Chwalę i M iło ­
sierdzie Twego Syna  Boskiego Jezusa Chrystusa , 
z którym  wraz z najłaskaw szym  i nay s iln ie j o ży ­
wiającym Duchem św iętym  hiogosławion je s te ś  
n a  wieki wieków. Mmen.

Skoro Nayjaśnieyszy Pan skończy modlitwę 
$ powstanie, wszystkie osoby obecne (oprócz Jego 
Cesarsko-Króiewskiey Mości) uklękną, a Prymas, 
również klęcząc, zaniesie gorące modły o zlanie 
dobrodzieystw na Panowanie Jego Cesarsko-Kró­
iewskiey Mości. Po ukończeniu modlitwy P r y ­
mas głęboko się Nayjaśnieyszemu Panu pokłoni i  
uda się z Duchowieństwem do kościoła ś. J a n a y 
gdzie oczekiwać będzie na Jego Cesarsko-Królew­
ską Mość. Poczem Nayjaśnieyszy Pan uda się do 
kościoła ś. Jana  w tym samym Orszaku, k tóry 
Mu towarzyszył w przybyciu do Sali Korona* 
cyyney.

Wszystkie władze, które były obecne K o­
ron ady i. udadzą się za Nayjaśnieyszym Cesarzem I 
Królem, tuż za oddalałem jazdy gwardyi pieszo 
idącey, (a oznaczonym lit. S. w orszaku N. 5.)

W  chwili, w którey Nayjaśnieyszy Pan wyy- 
dzie z Sali Koronacyyney, dadzą 71 razy ognia 
z dział.

У Wszystkie Oddziały Gwardyi należące do 
orszaku, zatrzymają się u drzwi kościoła i czekać
będą wyjścia Nayjaśnieyszego Pana.

Prymas na czele duchowieństwa in pontifi- 
calibiis, przyymować będzie Jego Cesarsko K r ó ­
lewską Mość u drzwi kościoła z święconą wodą, 
i poprzedzać Go będzie aż do mieysca, gdzie Nay- 
jaśnieyszy Pan zostawać ma w czasie śpiewanego 
T e Deum.

Skoro Nayjaśnieyszy Pan zaymie swe miey­
sce, Prymas zaintonuje T e Deum , w czasie któ­
rego dadzą ognia z armat 101 razy.

P okończonym  T e Deum., Nayjaśnieyszy Ce­
sarz i Król Jmć, wróci do Zamku w tym samym 
orszaku, a Duchowieństwo odprowadzi Jego Ce­
sarsko-Królewską Mość aż do drzwi Kościoła.

Przybywszy do Zamku Nayjaśnieyszy Cesarz 
i Król uda się natychmiast do Swoich apartamentów.

Dla przejścia orszaku urządzony będzie po­
kład okryty suknem czerwonem lub karmazyno­
we m od Zamku aż do Kościoła ś. Jana.

W  tym dniu dana będzie wielka uczta u 
Dworu.

Nazajutrz bal Galowy.
Na trzeci dzień, wszystkie osoby dystyngwo* 

wane obojey płci przypuszczone będą do złożenia 
powinszowania Nayjaśnieyszemu Państwu.

Przez te trzy doi miasto będzie oświecone.
'  W  dniach , które oznaczone zostaną, urzą­

dzone będą widowiska bezpłatne, stoły i rozmaite 
zabawy dla Publiczności.

Uczta w dzień K oronacji.
Wszystkie osoby zaproszone na ucztę , będą 

wprowadzone przez W ielkiego Mistrza obrzędów 
o godzinie i zostawać będą obok mieysc,
które podczas obiadu zaymo.wać mają.

Skoro czas obiadu przez W ielkiego Marszał­
ka Dworu ogłoszonym zostanie, Nayjaśnieysze Ce­
sarstwo i K rólestwo Ichmość udadzą się do sali ucz­
ty poprzedzeni Dworem.

Jeden z Szambelanów, wyznaczony do p e ł­
nienia obowiązków K rayczego , stad będzie na



przeciwko Nayjaśnieyszego Cesarza i Króla, poda­
wać będzie każdey potrawy Nayjaśnieyszym Pań­
stwu.

Za nim stać będą W ielk i Marszałek Dwo­
ru i W ielki Mistrz Obrzędów , Marszałek zaś 
Dworu i inni Mistrze obrzędów stać będą z tyłu.

Nayjaśnieysi Cesarstwo i Królestwo, jako tez 
i  Członki, należące do Ich dostoyney Familii, u- 
służone będą przez Szambelanów. W ielcy Urzę­
dnicy Dworu nalewać będą napoje Nayjaśnieyszym 
Państwu; zaś urzędnicy Dworu W ielkim Xiążę- 
tom i W ielkim  Xiężnom. Reszta Dworu stać bę­
dzie za Nayjaśnieyszym Państwem.

W  czasie obiadu cztery zdrowia wniesione

1) Nayjaśnieyszego Cesarza i Króla, co będzie 
przez 61 wystrzałów armatnych ogłoszonem.

2) Nayjaśnieyszey Cesarzowey i Królowey, 
przy 5i wystrzałach armatnych,

3) Cesarsko-Królewskiey Fam ilii, przy 3i 
wystrzałach armatnych.

4) Wszystkich wiernych poddanych i po­
myślności Królestwa, przy 21 wystrzałach orma-
tnych. . .

W  czasie obiadu muzyka wokalna 1 instru­
mentalna da się słyszeć.

Oprócz huku dział kazden toast przy odgło­
sie trąb wnoszonym będzie.

Po ukończonym obiedzie Nayjaśnieysi Pań­
stwo powrócą do swych apartamentów poprze­
dzeni Dworem.

W ielk i Mistrz Obrzędów
(podpisano) Stanisław  Hrabia Patocki.

J W .  Stanisław Hr. Potocki, W ielki Mistrz 
Obrzędów Dworu Cesarsko Rossyyskiego, przybył 
dnia onegdayszego do tuteyszey stolicy.

Hrabia Orłów  Jenerał-Adjutant J;C.K.Mości, 
tudzież Konsul Jeneralny w Gdańsku Tęgoborski, 
przybyli do W a rsza w y .

Stosownie do Programatu obrzędu Koronacyi 
Pana , przywieziono K or on ę  do W arszaw y  z 

P etersburga , zaonegday o godzinie 70у wieczorem, 
i  złożono w Zamku Królewskim.

Wczora przybyli do W a rsza w y  JW . Baron 
V ilje  Lekarz J. С. K. Mości i Hr. Bolesław P o­
tocki Kamerjunker , z Petersburga  , & z D rezna  
JW . M inkw ic  Jenerał, Rzeczywisty Tayoy Radca, 
i  Dyrektor Departamentu spraw zewnętrz. N. Króla 
Saskiego. Z B erdyczew a  przybył JW . Jenerał- 
Porucznik C zeczeryn  Jenerał-Adjutant J. С. K. 
Mości, [z K u r , W a r.)

A u s т r т A.
W iedeń  dnia 1 m aja,
(s Gazety Warezawsiiey.)

Feldmarszałek P o ru c z n ik  Xiąźe F i l ip  Hesski 
uda się do W a rsza w y , d la  pow itan ia  N. C esarza 
jRossyyskiego ze s tro n y  naszego M o n a rc h y .

Część pułku 5 artylleryi stojącego na osadzie 
w  P e s th ,  przechodziła przez Z a g ra b , udając się 
do twierdz nadgranicznych.

Wczora wyszedł ztąd pułk ułanów Arcy- 
Xięcia Karola  do Groswaradynu.

Na giełdzie tuteyszey rozeszła się pogłoska, 
iż Hrabia Guilleminot, Poseł Francuzki, tymcza- 
sowie nie uda się jeszcze do Stam bułu,

Dnia 28 z. m. wyjechał ztąd do Stambułu  
M ajor, R o y e r , nowy Poseł Pruski przy Porcie 
Ottomańskiey. W ziął z sobą za 58,000 talarów 
podarunków z fabryk pruskich, zwłaszcza axamit 
i  towary jedwabne , oraz parę kosztownych pisto­
letów dla Sułtana.

A n g l i a .
Londyn dnia 26 kwietnia,

(z Gasety Warezawekiey).
Niektóre pisma publiczne tuteysze donoszą, 

iż wszyscy oficerowie Angielscy peńsyooowani i 
biorący połowę p łacy , a znaydujący się na stałym 
lądzie, mają wrócić do oyczyzny , i tam mieszkać; 
któryby zaś oficer tego nie uczynił, zapłaci karę 
pieniężną, wynoszącą 3o procentu od pobieraney 
pensyi. Gazeta Sondey Times wątpi jednak o wy­
daniu takiego rozkazu.

Pożyczki, które kapitaliści Angielscy dali 
krajom południowo-amerykańskim, wynoszą ogó­
łem 20 milijonów funtów szterlingów (З00 milijo- 
nów zł. poi,).

—. D nia  28 —
Margrabia P alm ęłla  udał się ztąd wczora 

z małżonką zwoją i 7 dzieci do Francy i. Poprze­
dzającego dnia przybyła tu  młoda Królowa P o r ­
tugalska dla ich pożegnania.

Biskupi katoliccy okazują wiele światła i 
to lerancyi; prosili o pozwolenie założenia bardzo 
użytecznych szkół gminnych , w których żadne 
wyznanie nie ma bydź dotknięte, ale owszem po­
trzebna nauka religiyna każdemu uczniowi podług 
w iary kościoła jego wykładana będzie. Takie in- 
stytucye są jednym z nayulytecznieyszych środków, 
jakich tylko życzyćby należało dla I r la n d y i , do 
zatkania tam źródła wszystkiego złego, to jest du­
cha stronniczego i niewiadotnośoi. Prośba ta czyni 
zaszczyt katolickim prałatom, i jest dowodem na 
zbicie jednego z głównych zarzutów , jakie prze­
ciwko nim wniesiono do Parlamentu.

M ów ią , iż Xiążę W ellington  zamyśla ode­
brać na skarb własności nieruchome B i s k u p ó w  i 
X ię ż y , a wyznaczyć im stałą pensyą, co znacznie 
powiększyłoby dochody krajowe; lecz trudno, aby 
się to stosowało do żyjących teraz Biskupów.

P r u s s Y.
B erlin  dnia 6 maja,
(z Gazety Warszawskiej.) .

Król Jmć poruczył gminom mieyskim, iżby 
za pośrednictwem tychże zaprowadzony został 
szczególny podatek od psów, który pobierany bydź 
ma według przepisów ogłoszonych dla wiadomo­
ści publicznej w Dziennikach urzędowych. Gel- 
nieysze z nich są następujące: 1) Naywyisza ilość 
podatku od psa już nicssącego m atki, nie mole 
przenosić rocznie trzech talarów. 2) W olni są od 
podatku właściciele takich psów , którzy ich ko­
niecznie potrzebują dla straży lub rzemiosła. Do 
liczby zatrudnień psa nie liczy się polowanie dla 
zabawy. 5) Osobiste wyłączenia od tego podatku 
służą tylko akredytowanym Posłom i sprawującym 
interessa obcych Dworów w B erlin ie   ̂ tudzież 
tym  Konsulom w miastach handlowych, którzy 
nie są poddanymi Pruskiemi. 4) Kto przez zata­
jenie psa, stara się uwolnić od podatku , ten za 
odkryciem ukarany będzie opłatą potróyney ilości 
tegoż podatku.

S Z w E C Y A 
Sztokolm dnia  /4  kwietnia.

(z Gazety Warezawskiey.)
W niesiony przez rząd projekt do ргаѵѵ'а,prze­

pisującego kary na handlujących niewolnikami, 
jednogłośnie przyjęty został przez stany; lubo 
przy tey okoliczności zrobiono uwagę, iż nie ma 
konieczney potrzeby podobnego prawa w kraju, 
który nigdy nie miał udziału w tem hańbiącem 
przemyśle.

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W , Litewskiego Wojennego Gubernatora.
Andrzey Sucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kaw alera ,

Vv Drukarni Redakcyu



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEW SKIEGO. N. 55.

W iln o  dnia 8 M a ja  v. s, 1829 roku.

1. 0 4  W ileńskiego  Gubernialnego RządtJ 
Czasowey Expedycyi ogłasza się, iż na «zyska­
nie liczącey się na żydzie Alexandrze Ł n ń cu  
skarbowey należności 14,721 rubli  85 kop., 
przedstawione przezeń na ewikcyą m urow ane 
domy szaweiskich obywateli ocenione: Ignace­
go Łuńca 1,000 rub li  i Abrama Eliasze wiozą 
600 rubli assyg., dla  niejawienia się życzących 
kupić one na wprzódy naznaczone terminy; 
oddano nanow o na  przed aż z publicznych t a r ­
gów, i do tego naznaczono terminy: iszy 8, 
agi 10 lipna tego roku, a 5 ci ostateczny we 
trzy miesiące od dnia wydrukow ania  ogłosze­
nia w Sanktpetersburskicb albo Moskiewskich 
gazetach; zatem życzący kupić pomiemoiie jło- 
my, zechcą przybyć na pomieuione term iny do 
tego Rządu. Maja 4 dnia 1829 roku .

Sowietnik Dm itrewski.
Sekretarz  Sokołowski.
N aczeln ik  Stola Konarzewski.

1. Sąd M agistratu miasta W iln a  wspólnie 
z Urzędnikiem powiatowym przywoławszy w 
dniu i 3 julii ominionego 1828 roku  spraw ę 
exdywizorską massy Daniela Bukszy, gdy po­
mimo liczne odkłady i dopełnioną edyk ta łną  ze 
strony massy adcytacyą, oprócz niektórych stron, 
a mianowicie Poznańskiego , Heymana i Szna- 
chenbergówny, dalszych kredy torów  przez za-/ 
pozwy pow ołanych , stanności do daty  niniey- 
szey doczekać się nie mógł; z tego powodu przez 
zapisaną w  dniu 7 idącego miesiąca maja ro- 
zolucyą postanowił: wezwać wszystkich tychże 
kredy to rów  do bezzwłocznego objawienia swo­
ich stosunków i razem  zawiadomić: iż Sąd ni- 
nieyszy od dnia i 5 tego miesiąca na poobie­
dnich sesyach ciągle kontynuowaniem wyrażo- 
ney spraw y zaymowau się będ/.ie. D a t t  1829 
roku  maja 8 dnia. M arcin S trauz  Burmistrz.

Dnia 22 z. m. apryla JPanna Józefina Bo- 
reykówna miała zaszczyt grać wielki Koncert na 
foi tepiano w mieście W iln ie , na którym przez 
szczególną swą zdolność i odznaczenie się . tym 
talencie , otrzymała od Publiczności i znawców 
muzyki liczne oklaski i  sprawiedliwą pochwałę, 
teraz zaś udała się do miasta Warszawy.

Wolno drukować Policmeyster Ghrząstowski.

N o  w e  d z i e ł a .
W yszed ł  z d ruku  romans historyczny, 

przełożony z dzieł P .  Karoliny P i c h l e r , we 
czterech tomach, pod tytułem: O blężenie  
d n ia , z dodaniem S u m m a r y u s z u  o k a z j i  TJ^ie- 
derisk iey .

Cena exemplarza rubli s rebr. 5 .
Przedaje się w  W iln ie : w Bedakcyi K u- 

ryera  L itew sk ieg o ; w  xięgarniach; 3 PP. Z a ­
wadzkiego i Morytza, i w sklepie dom u T o ­
w arzystw a Dobroczynności W ileń.; w  M ińsku 
w  sklepie JP. Bazylego M akarewicza.

W olno  d rukow ać . 8 maja 1829. Michał 
Oczapowski Prof. Uniwer. Cenzor.

Myśląc zrobić drugą edycyą gram m atyki j ę ­
zyka  niemieckiego, wydaney przezemnie w roku 
przeszłym, upraszam wszystkich, którzy chcieli 
sobie zadać trud przeyrzenia tego dzieła, aby mi 
raczyli żakommunikować uwagi swoje , jakiekol­
wiek nad niem poczynili; chciałbym bowiem aby

w kaldey nowey edycyi, dzieło to, znacznie po­
mnożone i sprostowane w uchybieniach na widok 
publiczny wychodziło. Każda gruntowna uwaga, 
czy to nad planem ogólnym, czyli też nad szcze­
gół nem i częściami tey grammatyki z wdzięczno­
ścią przyjęta będzie.

Albert Lidl Nauczyciel Gimnazyum W ilen .
Dozwala się drukować. W ilno  dnia 7 maja 

1829 roku. Cenzor Leon Borowski.

1. Podaje  się do  publiczney wiadomości, 
że Romans morał no-satyryczny J a n  ТТ^уіуЫ щ  
napisany oryginalnie w rossyyskim języku przez 
Tadeusza Bułharyna, za k tó re  dzieło a u to r  o trzy­
mał od NAYJASN1EYSZYCH CESARZA I  C E ­
SARZU W EY , dw a pierścienie brylantowe, część 
jego pierwsza przytłum aczona d ruku je  się. Ży­
czący prenum erow ać na całe dzieło składające 
się ze czterech części, ceną rubli  sr. 3, zechcą 
zgłosić się do d ru k a rn i  X X . Missyonarzy a lbo  
do sklepu P. W ołczan ina  w domu W a ń k o w i-  
czówien, lub do xięgarni P . Żółkowskiego na  
ulicy Sto-Jańskiey.

Pozwolono d rukow ać  Cenzor P a w e ł  K u*  
kolnik 4 maja 1829 roku.

- W e d le  Ukazu JE G O  IM P E R A T O R S K IE Y  
MOŚCI Samowładnącego całą Rossyą etc. etc. etc .

1 UUr1. Józefowi L udw ikow i K ossakow ­
skim, Agnieszce z Kossakowskich O łdako  wskiey, 
i dalszym sukcessorom P a w ła  Kossakowskiego, 
Antoniemu 1 K asp row i Mieszkowskim, lub  ich 
sukcessorom , M ichałowi i Ignacemu D ą b ro w ­
skim lub ich sukcessorom, Antoniemu Szczuce* 
Józefowi i Teofilow i W yszkow skim , Franciszko­
wi Małgorzacie i Annie W yszkow skim  sukces­
sorom E w y  W yszkowskiey; Paw łow i Kossakow­
skiemu, Antoniem u Nie wodo wskiemu, W in c e n ­
tem u , Adamowi i Antoniemu Kossakowskim, 
Franciszce Antoniemu i Rochow i M odzelew ­
skim, oraz W oycicchow i po M aryannie i L eon ie  
Kiersnowskiemn, pozew po kondemnacie przed  
Sąd spraw  Cywilnych a raczey Szlacheckiey O -  
pieki Biał. iSokol. P t to w  wynosi się z in s tan -  
cyi Urodzonych Ignacego Mieszkowskiego, A n­
ny  z Brzozowskich, Arcichowskiey, Antoniny  z 
Brzozowskich Pryncypatow ey , Antoniego T a d e u ­
sza i E lżb ie ty  Kiersnowskich, oraz Felicyanny 
Drążewskiey z dok ładem  руса Antoniego D rą ­
żę wskiego o to :  iż żalcy się M ieszkowski mając 
d la  siebie i braci Antoniego i K asp ra  Mieszkow- 
skich, oraz k rew nych  Michała i Ignacego D ą ­
browskich summę zł. 2000, osobno dla siebie zł. 
200, zeszły zaś Rom uald Brzozowski mając po­
dobnież sobie zł. 4865 gr. 16 zasądzone d e k re ­
tem b. Prusk iey  Biał. Regencyi na massie kon- 
kursow ey zeszłego Józefa W yszkowskiego dnia  
i 5 augusta 1807 r .  zapadłym. Gdy z p o w o d a  
zmiany Rządu Pruskiego i niew ypłacenia  przez 
czas długi sutnm depozytalnych w  teyże R e ­
gencyi Biał. pozostałych, odzyskać swych na­
leżności niemogli, tym czasem zaś dw ay  bracia 
Antoni i K asper Mieszkowscy, Michał i Ignacy 
D ąbrow scy, z sukcessorow zaś zeszłego R om u­
alda  Brzozowskiego w nuk  jego W oyciech K ie r -  
snowski niewiadomo gdzie wydalili  się i życie 
zakończy li , pozwani zaś K ossakow scy , W y sz ­
kowscy, Szczuka, Nic wodo wski, i M odzelewscy 
lubo w spół kredytorow ie  tey massy w przeko­
naniu widać o niesłuszności swych pretensyi,



żadnych s ta rań  z pozywające mi meczymy o roz­
dział tey massy przez Rząd do wypłaty w ka­
żdym czasie już przygotowaney; przeto zir.nsze- 
ni są obżał. edykta ln ie  przez gazety powoływać 
do  rozprawy s ą d o w e j ,  w  k tó re j  otrzymawszy 
już w  dniu 20 m arca b. r. d ek re t  niestapny 
pierwszego stopnia , powtórnie pozywają i pro­
sić będą , o zapłatę solucyi za kondemnatę W 
zysku banmcyi doczesney otrzymaną, o przysą­
dzenie żal. Mieszkowskim summy 2200 zł. z 
P rocen tam i drugie tyle, a żali. Arcichowskiey, 
pryncypatowey , Kiersnowskim i Draże wskiey 
jako siikcessorom Rom ualda Brzozowskiego zł. 
4365 gr. 16, z procentami drugie tyle, z mas­
sy konjuirsowey Józefa Wyszkowskiego, i do­
zwolenie żali. takow ych suinni odebrania z tey- 
że massy pod  zawiadywaniem Sądu Głł. Biał. 
w  ilości rub. sr. 1945 kop. 62*- zostającey, o 
uchylenie wszelkich zarzutów ze strony obżał. 
czynić się mogących, o wskazanie wieczncy a -  
missyi czyli upadku  pretensyi obżał. i wszel­
kich niestawająlyoh k redy torow  doteyże  m a s ­
sy konkursow ey Wyszkowskiego stosować się e 
mogących, i o wskazanie pow ro tu  kosztow pra­
w nych, pod inekwitdcyą do majątku pozwanych.

Roku 1829 ma)a 1 dnia. W oźny świadczę, 
iż tę  kopią pozwu dla wiadomości pozwanych 
do Redakcyi K uryera  Litewskiego dla umiesz­
czenia w  teyże gazecie przesłałem

W oźny  P t tu  Białostoc. Józef Sobolewski.
W olno  drukow ać. 6 maja 1829. Michał 

Oczapowski Prof. Uuiwer., Cenzor.

W e d le  Ukazu JEG O  IM PE R A T O R SK IE Y  
MOŚCI Samowładuąeego cal i Rossyą etc .rtc .e tc .

1 UUr. Józefowi Andrzejowi dwóch imion, 
Adam owi i Janowi W norow skim  , Teodozyi z 
W n o ro  wskieh Chałubim kiey w dokładzie męża, 
i  małoletniemu Suterowi Chałubińskiemu z T e ­
k li  W norow skiey  rodzącemu się w  dokładzie 
oyca i opiekuna SzyrnonaChałubmskiego,Mćjryan~ 
nie Rudnickiey, pozew w mieysce ехекцеуі przed 
Sąd sprawCy wilnycli Bielic, i D roh .P ttow  na ka- 
dencyą następną S. Trojęcką r. b. w  mieście 
Bielsku odbywać się mającą, z powództwa UUr. 
Jana  Głuchoniemego w assystenoyi K urato ra  Jó ­
zefa Skwierczynskiego oraz K aspra  braci ro­
dzonych Łazowskich i Maryanny z Łazowskich 
Skwierczyńskiey w dokładzie męża działającej, 
w  stosunek do dowodów i uprzednio wyniesio- 
ney żałoby i za ona nieslannego wyroku uzy­
skanego na obżał. o to :  zeszły Mauiey W norow - 
ski ostatniey woli swojey rozporządzeniem dnia 
s 5 m arca uczynionem, a dnia 7 kwietnia j 79В 
v. do A kt Ratusza W asilkowskiego wprowa- 
dzonem zrobiwszy Ur. Pogonowskiego Е хеки- 
to rem  Testamentu, zobowiązał ażeby między 
lnnemi i żał. matce zeszłey Antoninie w panień­
skim stanie zostającey, a pozuiey za oyca żał. 
wyszłey, zapłacił z gotowych pieniędzy zł. i 5oq 
i  z dalszych funduszów po ich ściągnięciu czer. 
zł. з 5о> a pozostałą od rozdziału ilości gotówki, 
ażeby w równey porc ji  między cztery siostry, 
Pogouowskę , Rudnickę i Magdalenę poźuiey 
za Klepackiego w ysz łą , oraz żał. matkę roz­
dzielił. Ur. zaś Pogonowski po zgonie Teslato- 
r a  zabrawszy pieniądze gotowej część z nich dla 
swojey żony potrąciwszy, resztę pozostałą dla 
trzech  jey sióstr zł. 8 4 15 gr. 18 wynoszącą, na 
fo lw arku  Ram eykach lo k o w a ł ,  k tó rą  w roku  
1818 podniósł ,  procent zaś od tey summy w 
Ilości zł. 9261 gr. 26 narosły, poźniey zak an c y ą  
z depozytu Sądu GL Biał. o d e b r a ł ; nad to  ъ dóbr

Sidry zciąguął zł, 7072 gr. 122 i z snmmy W d e ­
pozycie specja lnym  pod zawiadywaniem Sądu 
Gł. b ęd ące j  w  obligacjach Prusk ich  gotów ką 
wogóie zł. i o ,568 gr. 18 za kaucyą odebrał, takoż 
summę w depozycie cywilnym będącą z r a b .  
sreb. 67 1 kop. 60 składającą się,także pod k a u c ją  
z tegoż Sądu p rzy ją ł,  oraz summę jeszcze za 
Rządu Pruskiego tai. pruskich 200, z Regencyt 
Biał. w roku  1806 odebra ł  i takow e summ y 
u siebie utrzymuje , a to dla tego że R eg e n c ja  
P ruska  poczyniła zarzuty przeciwko ważności 
testamentu opuszczającego Andrzeja Józefa d w a  
imiennego а zaś Franciszka i Ignacego W n o ro  w- 
skicli zupełnie od sukcessyi usuwającego synó w 
testa tora  i jakoby niemającego formalności p r a ­
wam i Polskiemi zakreślonych. Testam ent ten ze 
swojego nastania jest ważnym teraz  tem b a r ­
dz ie j  upraw nionym  z o s ta ł , z przyczyny nieja- 
wienia w ięce j  trzech dawnośei snkcessorów 
ominionyeh, za których Regeucyd poczyniła za­
rzuty , przez nikogo niepoparte. Między tem 
Ignacy W norow ski, K łepacka bezpotomnie po­
marli, z k tórych po Klepackiey na obżał. P o -  
gonowskę, R udn ickę  i żał. sukcessya Testam en­
tem spornym dla niey zapisana spadła w ró w ­
ney p r o p o rc j i , należy. A tak żał. sumro w sto­
pniu matki i w trzec ie j  części w stopniu zmar­
ł e j  K lepackiey Testam entem  spornym zapisa­
nych sobie należnych , gdy pozyskać nie mogąt  
Ur. zaś Pogonowski nadpłaciwszy tylko żał. 
summę rub. sr. 656 , resztę z summ ściągniętych 
u siebie zatrzymał a jeszcze znaczną summę tak  
Dekretem  Exdywizyi Sidrzańskiey wykazaną, 
jakoteż u różnych osob do pozyskania należną, 
z powodu poczynionych przeciwko T estam en­
tow i zarzutów odebrać takowych з ш п т  niemo­
żna, przeto żał. zmuszeni są , 'celem  pozyskania 
swojey należności udać się w opiekę p raw a  I 
ѵѵл tym  względzie następne przynoszą żądania? 
ażeby Sąd Cywilny obżał. do w arow ania  m ie j ­
sca stanriości na kondemnatę w dn iu  i 3 m arca 
b. r. z zyskiem ban ic j i  doczesnej uzyskaną, zo­
bowiązał, poczem Testam ent sporny dotąd przez 
obżał. niezaprzeczony, i samą dawnością czasu, 
upraw niony u tw ię im i  wszy , mocą onego summy 
jedną z Testam entu d la  żał. m atk i  zapisaną, a  
drugą z głowy zm arłe j  Magdaleny Klepackiey 
w tr /ecicy  części przypadłą z procentami i kosz­
tam i dla żał. zasądził. Nadpłaconą ilość ze sche­
dy d la  żał. zasądzić się m ające j  p o trą c i ł ,  I 
oraz daną kańcyą na przeniesienie summy u w o l­
n i ł ,  i to wszystko rozwiązał , co czasu sp ra ­
wy proszonem i dowiedzionem będzie. Z  wolną 
popraw ą  na żałobie.

Roku 1829 miesiąca maja 1 dnia , niżey 
podpisany woźny za zgodność tey kopii z au­
tentyczną żałobą poświadczam.'
C W oźny Sądu Głównego Białostockiego K a­
zimierz Sąchocki.

W o ln o  d rukow ać  6 maja 1829. M ichał 
Oczapowski Profcssor Uniwer., Cenzor.

■1 M urow any dóm w mieście gnberńskim, 
W iln ie  na przedmieściu Pohulanka sytuowany, 
obywateli  H eiłertów , z p r/ynależąccm  do one­
go gruntem i ogrodem fruktowym , ze szkółką 
i topolami, oraz warzywnym , również stajęką 
ze składem i lodownią, do .sprzedania; życzący 
sobie kupić takow y dom, niech się zgłosi do 
w łaściciela  tamże mieszkającego. Maja 7 dnia 
1З29 ro k u .

W o ln o  drukow ać P o licm ajs te r  ChrząstowskL


